






W TEN SPOSÓB KAPITANA NAWROCKIEGO Z ŻYCHLINA MOŻNA UZNAĆ ZA 
NIEFORMALNEGO, CHOĆ FAKTYCZNEGO DOWÓDCĘ MARYNARKI WOJENNEJ, NA 4 
TYGODNIE PRZEZ SŁYNNYM ROZKAZEM NACZELNIKA PAŃSTWA JÓZEFA PIŁSUDSKIEGO „Z 
DNIEM 28 LISTOPADA 1918 ROKU ROZKAZUJĘ UTWORZYĆ MARYNARKĘ POLSKĄ…”. 
 
HISTORIA TA ZACZĘŁA SIĘ OD PANA HENRYKA OLSZEWSKIEGO, PASJONATA 
HISTORII  ŻYCHLINA, ŚLEDZĄCEGO LOSY MIASTA I JEGO OBYWATELI.  KOJARZĄC FAKTY I 
OSOBY ZWIĄZANE Z TĄ HISTORIĄ, ODKRYŁ ROLĘ OBYWATELA ŻYCHLINA, 
MAJORA  WŁADYSŁAWA NAWROCKIEGO, W TWORZENIU MARYNARKI WOJENNEJ. 
NIEZNANA BYŁA JEDNAK JEGO FOTOGRAFIA  Z TAMTEGO OKRESU.  RÓWNOLEGLE, PISZĄCA 
SAGĘ RODZINY, PANI URSZULA WEBER-KRÓL,  ZNALAZŁA W ALBUMACH SWEGO 
PRADZIADKA FOTOGRAFIE  PRZYJACIELA DOMU,  KAPITANA WŁADYSŁAWA 
NAWROCKIEGO.  BYWAŁ U PRADZIADKA WILHELMA WEBERA, ZNANY BYŁ TRZEM 
POKOLENIOM RODZINY.  KORESPONDENCJA I WERYFIKACJA INFORMACJI ORAZ 
FOTOGRAFII, POZWOLIŁY USTALIĆ, ŻE MAJOR  I KAPITAN TO TA SAMA OSOBA. 
POSZUKIWANIA I  KWERENDY ARCHIWALNE POZWOLIŁY ODNALEŹĆ W WARSZAWIE  SYNA 
KAPITANA – STEFANA NAWROCKIEGO I WNUCZKĘ AGNIESZKĘ.   HISTORIA WŁADYSŁAWA 
NAWROCKIEGO – KOMENDANTA WOJSKOWEJ FLOTYLLI WIŚLANEJ – PIERWSZEJ 
FORMACJI  MARYNARKI WOJENNEJ WYPEŁNIŁA SIĘ TREŚCIĄ I OBRAZAMI. TRZY 
ORYGINALNE FOTOGRAFIE WŁADYSŁAWA NAWROCKIEGO Z OKRESU PRZED I PODCZAS I 
WOJNY ŚWIATOWEJ, ZNALAZŁY SIĘ DZIĘKI TEMU W ZBIORACH MUZEUM MARYNARKI 
WOJENNEJ. 



NA FOTOGRAFII  NAJBARDZIEJ NAS INTERESUJĄCEJ HISTORYCZNIE, WIDZIMY OFICERA W 
ROSYJSKIM MUNDURZE, ALE Z POLSKIM ORZEŁKIEM NA CZAPCE. NA ODWROCIE 
WŁASNORĘCZNY DOPISEK: ”MOJA FOTOGRAFJA (ZDJĘCIE 1916 R.) W RANDZE PORUCZNIKA I-
GO PUŁKU STRZELCÓW POLSKICH W ROSJI NA PAMIĄTKĘ PRZESYŁAM. KAPITAN WŁADYSŁAW 
NAWROCKI, UNGARJA SZOMBATHEY. 18/VIII.17”. FOTOGRAFIĘ TĘ PRZESŁAŁ WILHELMOWI 
WEBEROWI  Z AUSTRO-WĘGIERSKIEJ NIEWOLI. W TYM CZASIE PRZECHODZIŁ LECZENIE W 
SZPITALU „UNGARIA” NA WĘGRZECH, PO CIĘŻKICH RANACH, KTÓRE ODNIÓSŁ W BOJU POD 
HUSIATYNEM (PONIŻEJ ZAŁĄCZAMY ŻYCIORYS WŁADYSŁAWA NAWROCKIEGO NAPISANY 
PRZEZ SYNA STEFANA).  DRUGA „MUNDUROWA” FOTOGRAFIA, POCHODZI Z CZASU 
WCZEŚNIEJSZEGO POWOŁANIA DO SŁUŻBY W ROSYJSKIEJ ARMII, NAJSTARSZA, „CYWILNA”, 
PRZEDSTAWIA MŁODEGO URZĘDNIKA HANDLOWEGO Z ŻYCHLINA. WSZYSTKIE ZDJĘCIA Z 
PRADZIADKOWEGO  ALBUMU, OFIAROWAŁA MUZEUM PANI URSZULA WEBER-KRÓL. W 
RODZINNYCH PAPIERACH STEFANA NAWROCKIEGO ZACHOWAŁO SIĘ KILKA CENNYCH 
DOKUMENTÓW  Z OKRESU DOWODZENIA PRZEZ JEGO OJCA  FLOTYLLĄ WIŚLANĄ. JEST WIĘC 
„LEGITYMACYA” Z PRZYDZIAŁEM SŁUŻBOWYM: „KOMENDANT FLOTYLLI WIŚLANEJ” I 
WŁASNORĘCZNYM PODPISEM KAPITANA NAWROCKIEGO. UNIKATOWA „KSIĄŻECZKA 
POBOROWA NA SORTY OFICERSKIE” WYKORZYSTUJĄCA JESZCZE AUSTRO-WĘGIERSKI DRUK, 
ALE Z POLSKĄ PIECZĘCIĄ „KOMENDA FLOTYLLI WIŚLANEJ W KRAKOWIE”, GDZIE PRZECZYTAĆ 
MOŻEMY, ŻE KAPITAN NAWROCKI POBRAŁ M.IN.: „1 PŁASZCZ, 1 KOSZULĘ, 1 P. 
SKARPETEK…..” , NA PIECZĄTCE WIDZIMY DATĘ: „3 NOV 1918” POŚWIADCZONE PODPISEM I 
TRUDNĄ DO IDENTYFIKACJI CESARSKO-KRÓLEWSKĄ PIECZĘCIĄ, MAJĄCĄ 
PODNIEŚĆ  WIARYGODNOŚĆ POLSKIEGO JUŻ DOKUMENTU.   



PRZEKAZANIE FOTOGRAFII  ODBYŁO SIĘ W 
SPOSÓB UROCZYSTY, W DUCHU 
PATRIOTYCZNYM, Z UDZIAŁEM 
REPREZENTUJĄCEGO MON KONTRADMIRAŁA 
MARIANA AMBROZIAKA, BURMISTRZA 
ŻYCHLINA PANA GRZEGORZA AMBROZIAKA, 
DYREKTORA MMW PANA TOMASZA 
MIEGONIA, WICEPREZESA LIGI MORSKIEJ I 
RZECZNEJ KMDR POR. MARKA PADJASA ORAZ 
GŁÓWNYCH POSTACI UROCZYSTOŚCI:  PANI 
URSZULI WEBER-KRÓL, PANA HENRYKA 
OLSZEWSKIEGO I WNUCZKI WŁADYSŁAWA 
NAWROCKIEGO, PANI AGNIESZKI NAWROCKIEJ. 
BYŁY HISTORYCZNE REFERATY, INSCENIZACJE W 
WYKONANIU MIEJSCOWEJ MŁODZIEŻY I PEŁNE 
EMOCJI WYSTĄPIENIA ZAINTERESOWANYCH. 
ODLEGŁOŚĆ Z ŻYCHLINA DO BAŁTYKU I 
MARYNARKI WOJENNEJ DZIĘKI TEJ 
UROCZYSTOŚCI ZNACZNIE SIĘ ZMNIEJSZYŁA. A 
MUZEUM WZBOGACIŁO SIĘ O CENNE ZABYTKI, 
DOKUMENTUJĄCE JEDEN Z PIONIERSKICH 
EPIZODÓW TWORZENIA  NASZEJ MARYNARKI 
WOJENNEJ. 




